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za w iersz m ilim etrow y 
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40 gr. O głoszenia tabe­
laryczne 50 proo.. a  
św iąteczne 25 nroo. 
drożej. D robne ogło­
szenia po 10 groszy. 
Dla poszukujących p ra  
ey 5 g r. za w yraz. N a j­
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H E R R I0T  NARESZCIE ^  
PRZEJRZAŁ 

i wzywa Francję do czuju ośei.
PARYŻ, 18. 9. W artykule p. Ł 

-„Czujność" były premjer francu­
ski, radykał Herriot, omawia na ła 
mach „Ere Nouvelle" wynik wybo­
rów do Reichstagu.

Herriot podkreśla wzrost nastro 
jów odwetowych i rewizjonistycz­
nych wśród społeczeństwa niemiec­
kiego, przy równoczesnem słabnię­
ciu wpływów socjalistów i republi­
kanów.

Wynik wyborów stworzył dwa 
niebezpieczeństwa: rewolucji, która 
jest dość nieprawdopodobna i jesz­
cze straszniejsze — niebezpieczeń; 
stwo wojny- 

Francja musi nieustannie czuwać 
i uważnie obserwować drogi, jakia­
mi obecnie pójdzie polityka n ie ­
miecka.

Minister Car zapowiada ulgi
dla aresztowanych b. postów.

Obrońcy u ministra sprawiedliwości.

MAŁA REICHSW EHRA — 
W IELK Ą  POTĘGĄ. 

‘Zastosowanie nowej taktyki wojen- 
r- nej.

BERLIN, 18. 9. W sprawozda­
niu z manewrów Reichswehry ^Lo­
kal Anzeig." stwierdza, iż zadań'o 
dowództwa ćwiczeń jest identycz­
ne z zadaniami w każdej ewentual­
nej wojnie, zawsze bowiem armja 
niemiecka pod względem liczebności 
i uzbrojenia będzie słabsza od prze­
możnego nieprzyjaciela.

Armja niemiecka będzie musiała 
w przyszłości unikać rozstrzygają­
cych starć, a zwłaszcza z początkiem 
wojny będzie musiała walczyć o zy­
skanie na czasie i osiągnąć wielką 
ruchliwość.

Manewry wykazują, że powodze 
nie ruchliwości armji zależy od służ­
by łączności.

STRA JK  POWSZECHNY 
w Barcelonie.

BARCELONA, 18. 9. Zarządze­
nia represyjne, podjęte przez guber 
natora cywilnego, przyspieszyły 
strajk  powszechny, który zapoAvie- 
dziano na dzisiaj.

Dyrektorzy i redaktorzy dzien­
nika „Solidarioad" zostali areszto­
wani i uwięzieni. Poza tern władze 
wydały nakaz aresztowania delega 
tów komitetu strajkowego.

Wygląd ulic miasta jest opłaka­
ny. Na środku ulic rozrzucono nie­
czystości.

Prócz oddziałów wojska, znajdu­
jących się w pogotowiu, skoncentro­
wano w mieście kilkuset członków 
straży cywilnej- Studenci solidary­
zują się z robotnikami. (P.A.l'.)

KRWAWA BITW A
POD PRASZKĄ 

między dwiema bandami przemyt­
ników.

ŁÓDŹ, 18. 9. Przemytnictwo na 
terenie województwa łódzkiego o- 
siągnęło tak wielkie rozmiary, iż o- 
statnio przychodzi do starć pomię­
dzy poszczególnemi bandami konku 
rencyjnemi o przekraczanie tere­
nu wpływów innej bandy.

Jedna z takich walk rozegrała 
się na pograniczu polsko - niemiec- 
kiem w okolicach Praszki pod Czę­
stochową. Zaalarmowani odgłosem 
bójki, strażnicy celni przybyli na 
miejsce, gdzie zastali trzech ludzi 
leżących w kałuży krwi. Kilku prze­
mytników na widok strażników rzu 
ciło się do ucieczki.

Trzech rannych przemytników: 
Wąsowskiego, Błaszczyka i Langa 
aresztowano. Znalezioną przy nich 
kontrabandę skonfiskowano.

WARSZAWA, 18.9. (wł.) Dziś 
o godzinie 1 i pół pop. minister Car 
przyjął na audjencji obrońców u- 
więzionych b. posłów w osobach: 
dziekana Nowodworskiego, Urbano­
wicza i Berensona.

Adwokaci zapytali ministra Ca­
ra czy nie uważa, że umieszczenie 
aresztowanych w więzieniu wojsko 
Avem nie zgadza się z przepisami 
procedury i cząt nie jest stosowany 
wobec aresztowanych zbyt surowy 
regulamin więzienny.

Minister Car w odpowiedzi za­
znaczył, że, zdaniem jego, umieszczę 
nie aresztowanych w więzieniu woj- 
skowem nie jest naruszeniem obo­
wiązujących przepisów prawnych i 
zapewnił, że rozważy kwestję prze­
niesienia aresztowanych do więzie­
nia cywilnego.

Pozatem minister Car podkreślił, 
że aczkolwiek aresztowani znajdują 
się w więzieniu rvojsk- podlegają 
jednak jurysdykcji cywilnej. Co się 
zaś tyczy traktowania aresztowa­
nych, minister zaznaczył, że w pier- 
wszem stadjum śledztwa normal­
nym zjawiskiem są pewne obo­
strzenia.

W miarę postępowania tegoż 
śledztwa aresztowanym wolno bę­

dzie dostarczać wszelkiego rodzaju 
przesyłek i można się będzie z nimi 
widywać.

Ponadto minister Car poinfor­
mował obrońców, że wydane zostały 
zarządzenia, mające na celu szereg 
udogodnień dla aresztowanych. A 
więc przesłane im będą książki, i 
szachy, oraz druki do wypełnienia 
plenipotencyj dla adwokatów.

W końcu minister zaznaczył, że 
wszyscy aresztoAvani znajdują się 
pod troskliwą opieką lekarską, oraz, 
że władze sądoAve uważać będą, aby 
przepisy procedury karnej były ści 
śle przestrzegane.

UCHWAŁA APLIKANTÓW  
ADWOKACKICH.

Na ręce obrońców uwięzionych 
posłów wpłynęła dziś ucbwała sto­
warzyszenia aplikantów sądowych i 
adAvokackich. Aplikanci stwierdzili, 
że gdyby nie aresztowano Dębskie­
go i Pragi era, to oniby i tak nie u- 
chylali się od odpowiedzialności są 
d°Avej.

W godzinach wieczoroAvyeh od­
było się posiedzenie związku adwo­
katów polskich, celem zajęcia stano 
wiska w sprawie aresztowanych po­
słów.

Rozbieżności w akcji wyborczej „Centrolewu".
,Wolna ręka" dla sojuszników na Śląsku i w Małopolscy

Wschodniej.
WARSZAWA, 18.9. (wł.) W 

myśl zawartej umoAvy przez partje, 
wchodzące w skład centrolewu, blok 
Avyborezy obejmuje wszystkie dziel­
nice Polski z Apyjątkiem Śląska i 
Małopolski Wschodniej. Na tych te 
renach poszczególne partje  centrole­
wu będą mieć wolną rękę. Wobec 
te j koncepcji utworzenie jednej poi 
skiej listy na Pomorzu staje się rze­

czą niemożliwą.
W Małopolsce Wschodniej decy­

zja centrolewu otwiera możliwości 
kompromisu, aczkolwiek C. K. W. 
P. P. S. chce na tym terenie pójść 
samodzielnie.

Na Śląsku grupa Korfantego pro 
wadzi pertraktacje z N. P. R. prawi 
cą, celem utworzenia wspólnej listy.

Kosmowska skazana została
na 6 m iesięcy więzienia.,

WARSZAWA, 18.9. (wł.) Roz­
prawa sądowa przeciwko b. posłan­
ce z Wyzwolehia, Irenie Kosmow- 
skiej, oskarżonej o obrazę marszał­
ka Piłsudskiego na wiecu centrole- 
avu w Lublinie przeciągnęła się do 
późnej nocy. O godzinie 1 i pół w 
nocy zakończono przewód sądowy.

Prokurator d o m a g a ł  się 
surowego wymiaru kary na zasadzie 
art- 154 część I I  k. k., wskazując, 
że oskarżona dopuściła się prze­
stępstwa obrazy prezesa rady mi­
nistrów, a temsamem i całego rzą­
du. Obrona usiłowała udowodnić,

że b. posłanka Kosmowska nie wy­
powiedziała słów, zarzucanych jej 
przez ak t oskarżenia.

O godzinie 3-ej nad ranem sędzia 
Piotrow ski ogłosił wyrok, mocą któ 
rego oskarżona Kosmowska skaza­
na została na 6 miesięcy więzienia. 
Bezpośrednio po ogłoszeniu Avyroku 
obrona postaw iła wniosek o zAvolnie 
nie Kosmowskiej za kaucją Sąd jed 
nak wniosek ten odrzucił. Kosmow­
ska w najbliższych dniach przewie 
zioną ma być do jednego z więzień 
warszaAvskich.

Skarga Ukraińców na ligę narodów
za „pogardliwe i niedbałe" traktowanie skarg ukraińskich

z Polski.
LWÓW, 18.9. W kierowniczych 

kołach politycznych ukraińskich pa­
nuje niechęć i rozgoryczenie pod 
adresem ligi narodów, która •— zda­
niem ukraińców — niedość energicz­
nie występuje w obronie ukraińców 
w Polsce. Wyrazem tych nastrojów 
jest pismo „prywatne" prezesa u- 
kraińskiej reprezentacji parlamen­
tarnej dr. Lewickiego, do sekreta­
rza generalnego ligi narodów, sir 
E. Drummonda.

W piśmip +em Lewicki protestuje

KONIEC W OJNY DOMOWEJ 
w Chinach.

TOKIO, 18. 9. W walkach do- 
moAvych na terenie chińskim nastą­
pił zwrot sensacyjny, o którym do­
nosi z Tokio japońska ajencja pra- 
soAva.

Według tych doniesień, gen. 
Yen - si - han, który dopiero przed 
kilku tygodniami ol)Avołał się prezy 
dentem, ma zaprzestać dalszych 
walk i wojska SAVoje wycofać z fron 
tu.

Zam iar ten należy wyjaśnić tem, 
że gen. Yen-si-ban dow iedzia ł się o 
trudnej sytuacji wojsk nąnkińskich 
i że postanoAvił p rzechy lić  szalę na 
korzyść rządu centralnego który te 
raz nie ma już na froncie  żadnego 
poA\Tażnego przeciAvnika.

Gdyby doniesienie japońskiej a- 
jencji okazało się prawdziwe, nale­
ży w najbliższym czasie oczekiwać 
końca wojny domowej w  Chinach.

NAJDONIOŚLEJSZE ZAGAD­
N IE N IE  A N G LJI: WALKA 

Z BEZROBOCIEM ■
LONDYN, 18.9. Wczorajsze po­

siedzenie gabinetu, av którem wzięli 
udział wśzyscy ministrowie z wyjąt 
kiem bawiącego w Genewie Render 
sona, trwało zgórą 4 godziny. Głów 
nym tematem obrad było omówienie 
zagadnienia walki z bezrobociem.

Prawdopodobnie gabinet zbierze 
się ponownie celem kontynuowania 
obrad nad tą sprawą. W dniu dzi­
siejszym nastąpić ma spotkanie Mac 
Donalda z Lloyd Georgem poświęco 
ne omówienia bezrobocia.

DYM ISJE WYBITNYCH GENE­
RAŁÓW RUMUŃSKICH.

W IED EŃ , 18. 9. Dzienniki w ie­
deńskie donoszą z Bukaresztu: Sil 
ne Avrażenie wywołała tu dym isja 
dwuch Avysokich gencrałÓAV a v  czyn­
nej służbie, z których jeden był in ­
spektorem arm ji. Dzienniki buka­
reszteńskie łączą tę dymisję z publi 
kacją rumuńskich dokumentó a v  woj 
skowych a v  jednym z dziennków za 
granicznych.

WŁOCHY STRONIĄ 
OD GENEWY.

LONDYN, 18. 9. Jedno z pism 
donosi, że włoski m inister spraAV za ­
granicznych Grandi nie zamierza 
poAvrocic do GeneAvy, celem wzięcia 
udziału we francusko - Avloskicli ro 
kowaniach morskich. Rokowania te, 
Avedlug pisma, miały poczynić nie­
wielkie postępy. To samo pismo de­
m ontuje pogłoski o zamiarze Musso- 
liniego przybycia do Genewy.

przeciw „niedbałemu i pogardliwe­
mu" traktowaniu skarg ukraińskich 
w Polsce przez ligę narodów i zwra­
ca uwagę na odpowiedzialność, jaką 
bierze na siebie liga narodów za ten 
stan rzeczy. Lewicki wspomina da­
lej o mogącym nastąpić „rozwoju 
wydarzeń", wynikających ze spraw, 
poruszanych w skargach ukraiń­
skich do ligi narodów. Dalej prosi 
on o ponowne zbadanie i przejrze­
nie deklaracyj ukraińskich, złożo­
nych ostatnio lidze narodów.

EK SPLO ZJA  
5 TYSIĘCY KL. DYNAMITU
NOWY JORK, 18. 9. W dnia' 

wczorajszym wydarzyła się strasz­
na eksplozja w fabryce prochu Even 
rette- Wybuchło 5 tysięcy kg. dy­
namitu, wyrządzając straszne spu-* 
stoszenie na przestrzeni 5 km. Wszv, 
stkie budynki fabryczne i okolicz­
ne wsie są w gruzach.

Straty w ludziach rde są jeszcze 
dotychczas znane.

DZIŚ DOŚĆ CIEPŁO.
Dziś zachmurzenie umiarkowane, 

rankiem mglisto, potem z możliwo­
ścią opadów na zachodzie. Dość cie­
pło. Słabe wiatry miejscowe.
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‘KRADZIEŻ AKTÓW MOBILIZA­
CYJNYCH.

Tajemnicze włamanie do biur staro­
stwa w Pilźnie,

KRAKÓW, 18. 9. Nocy dzisiej­
szej włamali się nieznani sprawcy 
do biur starostwa w Fi linie, woj. 
krakowskiego.

Złoczyńcy dostali się do biur 
przez okna i rozpruli szafę żelazną 
z aktami „mob“, przyczem zamek 
szafy uszkodzili w ten sposób,  ̂ że 
nie zdołano jej narazie otworzyć i 
nie stwierdzono, czy i jakie akta 
sprawcy włamania skradli.

W gabinecie starosty z podręcz­
nej kasetki złoczyńcy po wyłamaniu 
zamka zabrali 124 zł., a nadto otwo­
rzyli szafę, w której przechowywa­
no blankiety paszportowe dawnego 
wzoru.

Na miejsce popełnionego prze­
stępstwa wyjechał bezwłocznie na­
czelnik wydziału wojskowego kra­
kowskiego oraz naczelnik urzędu 
śledczego ź wy wiadowcami i psem 
policyjnym.

STUD JA  NAD PRO JEK TEM  
PANEUROPY.

GENEWA, 18.9. Na posiedzeniu 
zgromadzenia ligi została jednogłoś­
nie przyjęta rezolucja, przewidująca 
utworzenie specjalnej komisji stu- 
djów projektu Brianda, do której, 
w razie potrzeby, mają być zapro­
szone również państwa, nie będące 
członkami ligi oraz wszyscy pozaeu­
ropejscy członkowie ligi.

KOLOROWE OTOKI I SPODNIE 
GALOWE.

Zmiany w umundurowaniu wojsk 
polskich-

WARSZAWA, 18.9. W najbliż­
szych dniach I I  wiceminister spraw 
wojskowych, gen. Fabrycy, podpi­
sze rozkaz o wprowadzeniu w woj­
sku pewnych zmian w umundurowa 
niu.

Na podstawie wydanego niedaw­
no rozkazu otrzymali uczniowie 
szkół wojskowych kolorowe otoki 
na czapkach, zależnie od rodzaju 
broni i prawo noszenia w specjal­
nie uroczystych okazjach ciemnych 
spodni z lampasami.

Nowy rozkaz wiceministra spraw 
wojskowych wprowadził kolorowe 
otoki na czapkach w całym wojsku 
i ciemne mundurowe spodnie galo­
we dla oficerów wszystkich broni i 
służb.

Metody rewizji i naprawy konstytucji
w różnych krajach.

NOWI CZŁONKOWIE RADY 
LIG I NARODÓW; 

Guatemala, Irlandja i Norweg ja  —< 
wybrane na 3 lata.

GENEWA, 18.9. W miejsce u- 
stępującycli z rady ligi Kuby, F in­
land j i i Kanady wybrało zgroma- 
izenie na 3 lata Guatemalę, Irlan- 
dję i Norweg ję. Na 52 głosujących 
przedstawicieli poszczególnych 
państw uzyskała Guatemala 41, Ir- 
landjń 36, Norwegja 38 głosów.

Następnie wybrano członkiem 
.trybunału sprawiedliwości w H a­
dze, w miejsce przedstawiciela A- 
meryki Karola Ewansa Hughesa, 
byłego sekretarza stanu Franka Kel 
loga

TOŻSAMOŚĆ ZWŁOK 
ANDREEGO 

pod znakiem zapytania.
STOKHOLM, 18: 9. Jeden z 

dzienników szwedzkich donosi z 
Tromsoe, że sprawa odnalezienia 
szczątków wyprawy Andreego za­
czyna się wikłać.

Prowadzone badania stwierdziły, 
że nie są to ani zwłoki Andreego 
ani Stringberga. Szczątki, będące 
rzekomo szkieletem Stringberga po­
chodzą od mężczyzny o wiele od nie­
go starszego.

Dotychczas brak urzędowego po­
twierdzenia powyższych wiadomości 
i nie jest właściwie znane do kogo 
należały szczątki znalezionych szkie 
letów.

Faktem jest, że rzekome zwłoki 
Andreego, które znajdowały się w 
kościele, zostały z powrotem prze­
wiezione do kostnicy.

K U R S Y  S A M O C H O D O W E  
inż. K L E B E R

w  S o sn o w cu  
przeniesione ulica Piłsudskiego nr. 3.

G rupa ludzi tworzących, zasa­
dy  polityczno - społeczne, które- 
m i m ają  się kierow ać narody, nie- 
zawsze jest w  stan ie  przewidzieć 
wszelkie możliwości na  p rzy ­
szłość. P rzeto  p raw ie w  każdej 
konsty tucji cyw ilizowanych spo­
łeczeństw istn ieje  odpowiedni a r­
tykuł, przew idujący nietylko m o­
żliwość, ale i procedurę i metodę 
jej rew izji i zm iany.

Takich m etod rew izji konsty­
tuc ji można odróżnić cztery.

P ierw sza z n ich przewiduje, 
iż praw o rew izji konsty tucji mo­
że być nadane zwykłej izbie u sta ­
wodawczej ze zm ienionym  tylko 
sposobem głosow ania i z określo- 
nem „quorum 44 i m inim alnej ilo­
ści głosów, wym aganych dla do­
konania  pożądanej rew izji. W 
B elgji np. zm iana konsty tucji 
może nastąp ić  przez głosowanie 
2/3 posłów każdej izby. Zm iana w 
konsty tucji G recji może nastąpić 
w razie zgody w szystkich po­
słów. P a ra g ra fy  156 i 157 konsty  
tu c ji królestw a E g ip tu  przewidu­
ją  możliwość zm iany p rzy  2/3 gło 
sów w każdej z izb ustaw odaw ­
czych. N aogół liczba dwuch trze­
cich jest bardzo rozpowszechnio­
na. A rty k u ł 125 konsty tucji pol­
skiej również wym aga 2/3 głosów, 
izby p rzy  obecności najm niej po­
łowy ustaw ow ej liczby posłów.

W  n iek tórych  k ra jach  przyję­
te jest, że przed dokonaniem  re­
w izji konsty tucji, ciała  ustaw o­
dawcze u legają  rozw iązaniu. Re­
gułę tę w prowadzono dlatego, 
aby do głosu m ogła dojść opinja 
i wola narodu  i aby  kw estję zmia 
ny  konsty tucji podać pod rozw a­
gę i zastanow ienie nowem u skła­
dowi ludzi w parlam encie. Takie 
m etody re wizji przew idziane są 
w konsty tucjach  H olandji, Bel­
gji, N orw egji i P o rtu g a lji. Rów­
nież a rty k u ł 130 konsty tucji ru ­
m uńskiej przew iduje rozw iązanie 
izby ustawodawczej i w ybran ie  
drug iej d la  dokonania rewizji. 
Do zm iany konsty tucji w y star­
czają dwie trzecie głosów posel­
skich nowej izby.

D rug im  sposobem zm iany i 
rew izji konsty tucji, przew idzia­
nym  i stosow anym  w w ielu k ra ­
jach, jest u tworzenie specjalnego 
o rganu  d la  rozw ażenia konieczno 
ści i ustalen ia , jak  dalece i w ja ­
kim  k ierunku  w inna sięgać zm ia­
na. W  S tanach  Zjednoczonych 
A m eryki Północnej powołuje się 
do rozw ażenia problem u rew izji 
konsty tucji specjalną insty tucję  
zw aną konw entem  („Conven­
tion44). Po  usta len iu  przez „Con­
vention44 potrzeby zm iany i je j za 
k resu  —  dalszy przepis w ym aga, 
aby  2/3 członków kongresu  i %  
w szystkich stanów , wchodzących' 
w skład republik i, zgodziło się 
na przyjęcie ustalonej zm iany.

Pow oływ anie do życia specjał 
nego o rganu  dla dokonyw ania 
zm iany konsty tucji przew idziane 
jest ró wnież w Serb ji i B u łg arji. 
P ro jek t zm iany w inien dw ukro t­
nie przejść przez parlam en t, po- 
czem następnie przechodzi do rą k  
osobnego ciała  („ rady44), pow oła­
nego przez powszechne w ybory, 
gdzie dokonyw uje się ostatecznej 
rew izji. Również i we F ran c ji 
zm iana konsty tucji odbywa się 
zapomocą podobnej m etody. Obie 
izby w inny  się zebrać w W ersalu , 
gdzie w yłan iając  z siebie wspól­
nie osobny na  ten  cel organ, prze­

prow adzają rewizję i napraw ę 
konsty tucji.

Łączenie się obu izb ustawo- 
dawczych dla dokonania rew izji 
konsty tucji jest również bardzo 
rozpowszechnioną metodą, stoso­
w aną w w ielu k ra jach  repub li­
kańskich.

Trzecią m etodą jest sposób 
najczęściej używ any w k ra jach  
związkowych, federalnych. K on­
sty tucje  większości k rajów  związ 
kowycb nakazują , aby wszelkie 
rewizje by ły  oddawane poszcze­
gólnym  kra jom  lub kantonom , 
wchodzącym w skład związku, do 
rozw ażenia i w ypowiedzenia się. 
M etoda ta  jest stosow ana np. w A- 
u stra lji, z państw  europejskich—- 
w Szw ajcarji, pozatem  we w szy­
stkich praw ie państw ach połud­
niowej A m eryki. W yjątek  stano ­
w ią S tany  Zjednoczone B razy lji 
i F edera lna  R epublika A rg en ty ­
ny. N a mocy brazy lijsk iej konsty  
tucji, datu jącej się z końca dzie­
w iętnastego stulecia, 2/3 głosów 
członków legislatyw y w ystarcza 
dla przyjęcia zm ian w konsty tu ­
cji. W  A rgentynie  dla uznania 
konieczności rew izji pow oływ any

jest specjalny „konw ent44, —  dla 
przyjęcia zaś zm iany w ystarcza­
jąca  jest zw yczajna większość gło 
sów izby ustawodawczej. Czwar­
tą  i ostatn ią  znaną m etodą rew i­
zji i nap raw y  konsty tucji jest 
odwoływanie się w spraw ie rewi­
zji bezpośrednio do narodu  w dro­
dze powszechnego głosowania' 
nad  nią. T aka m etoda jest dla 
pew nych w ypadków  przewidzia­
na  w konsty tucji szw ajcarskiej, 
—  a  również i n iektóre poszcze­
gólne S tany  A m eryki Północnej! 
zała tw iają  zapomocą tej metody, 
kw estje rew izji konsty tucji stano 
Wych.

W szystkie powyżej wyliczo­
ne m etody stosowane byw ają  wj 
k ra jach  posiadających konsty tu ­
cje pisane i w uroczysty ak t u ję­
te. N atom iast w kra jach , gdzie, 
pisane konstytucje nie istn ieją, 
jak  np. w A nglji, —  oraz w k ra ­
jach, gdzie konsty tucja, choć p i 
sana, nie przew iduje specjalnej! 
m etody zm iany, jak  np. we W ło­
szech —  wszelkie zm iany w kon­
s ty tuc ji dokonywane są zw ykłą 
d rogą ustawodawczą.

, J u lja n  Sobiesz.

14 projektów rozporządeń prezydenta Rzplitej,
uzasadnionych nagłą koniecznością państwową 

rozpatrywać będzie rada ministrów.
Jak się dowiadujemy, na jedno a  naj 

bliższych posiedzeń rady min. w ejść ma 
z in icjatyw y min. spraw wewn., gen. 
Sławoj Składkowskiego, 14 projektów, 
rozporządzeń prezydenta Rzeczypospoli 
tej, uzasadnionych nagłą koniecznoś­
cią państwową.

Rada m inistrów rozpatrzy następu­
jące projekty rozporządzeń; o małopoł 
słrira urzędzie fundacyjnym ; o zmianie 
granic woj. poleskiego i  wołyńskiego, 
(włączenie powiatu sarneńskiego de 
woj. wołyńskiego), projekt rozporządzę; 
nia o zgromadzeniach, o zniesieniu o- 
graniczeń względnie uchyleniu przepi 
sów wyjątkowych, związanych z poeho 
dzeniem, narodowością, rasą lub relig- 
ją obywateli Rzeczypospolitej, zgodnie 
% drugim ustępem a r t  126 konstytucji 
(sprawa ta  dotyczy specjalnie żydów)

projekt znowelizowania art. 1 rozp. 
prezydenta R. P. o utworzeniu komunał 
nego funduszu pożyczkowo - zapomogo­
wego, oraz częściowej zm iany ustawy, 
o tymczasowem regulowana finansów! 
komunalnych; projekt rozporządzenia! 
o ustroju m. Gdyni; projekt rozporzą 
dzenia, normującego prawa i  obowia.zki 
urzędników komunalnych; projekty  
rozporządzeń o odpowiedzialności dyą 
eyplinarnej pracowników komunal­
nych, o widowiskach, o uprawnieniu dą 
ujednostajnienia przepisów porządko­
wych, o ograniczeniach ze względu na 
bezpieczeństwo publiczne w prowadze­
niu niektórych zajęć zarobkowych, o o- 
piece nad osobami psychicznie chorymi 
o organizacji korpusu ochrony pogra­
nicza, wreszcie projekt nowelizacji foą 
porządzenia o policji państwowej.

W walce z czerwonym kurem na wsiach
Pasy bezpieczeństwa na słomianych dachach.

Klęska pożarów we wsiach pol­
skich jest niestety zjawiskiem co- 
rocznem. W zeszłym roku spowodo­
wała ona straty w wysokości około 
150 miljonów złotych, w tym roku 
straty te będą zapewne jeszcze 
większe.

Jest rzeczą niewątpliwą, że o- 
gromne znaczenie dla rozmiarów 
tych klęsk ma przestarzały system 
krycia dachów po wsiach. W 80 pro 
centach wieś polska pokryta jest 
łatwopalną słomą.

Właściwą drogę do zapobiegania 
tak ogromnym klęskom, wynikają­
cym z powodu pożarów obrały mi- 
nisterja spraw wewnętrznych i 
robót publicznych, wprowadzając 
zakaz krycia słomą i innym łatwo­
palnym materjałem wszelkich no­
wych budynków we wsiach.

Nie dość jednak na tern. Lata u- 
płyną nim, tak liczne słomiane da­
chy, które dziś istnieją we wsiach! 
polskich, zastąpi ogniotrwała papa, 
blacha, czy dachówka.

Byłoby pożądanem, aby bodaj 
częściowo usunąć we wsiach sło­
miane poszycia dachów, tworząc L 
zw. pasy bezpieczeństwa przez po­
krycie kilku linij budynków innym 
materjałem. Pasy te byłyby przesz­
kodą w rozszerzaniu się ognia.

Istnieje projekt zainteresowania 
się tą sprawą towarzystw ubezpie­
czeń, przemysłu ceramicznego i bla' 
charskiego, w celu utworzenia fun­
duszu kredytowego, z którego korzy, 
stać mogłaby wieś polska, zmierza­
jąca do zwiększenia w ten sposób' 
swych warunków bezpieczeństwa.

Klno-Teatr
„Nowości “

BĘDZIN.

W  c z w a rte k , d n ia  18 w rz e śn ia  1930 r. n a s tą p i  u ro czy s te  
o tw a rc ie  p ie rw sz e g o  w  Z a g łę b iu

kina dźwiękowego „Nowości S f l & e S
— dźwiękowym pt. —

W rolach głównych:
k\ Jolson i Sonny 

— Boy (Słoneczka)—
Dramat w  10°częściach odtwarzający najbardziej wzruszającą

— miłość ojcowską. —

—  U i 6  W l v > k U  w  j r  U J  y  - - - - - -

Śpiewający Błazen
Nadprogram 100 proc. dodatek dźwiękowy.



K  R  O  N I K  A
K A L E N D A R Z Y K .

Dziś: Januarjusza 
Jutro: Eustach.
Wschód słońca: §.10 
Zachód „ 17.58

W rzesień

Piątek

R A D I O
W A R S Z A W A .

Piątek, 19 września.
11.40. Przegląd prasy  kraj. P. A. T. 

11.58. Sygnał czasu z Warsz. 12.10. Mu­
zyka z p ły t gramof. 13.00. Kom. meteor. 
Po kom. d. c. muzyki gramof. 15.15. Ko 
m unikat gospodarczy. 15.50. Przegląd 
,wydawn. perjodycznyeh. 16.15. Muzyka 
z p ły t gramof. 17.10. Kącik krótkofalo­
wy. 17.35. Odczyt p. t. „Sny o Wszeeh- 
świecie". 18.00. Koncert ork. Jan a  Róże 
wicza. 19.00. Rozmaitości. 19.20. Muzy­
ka z p ły t gramof. 19.45. Giełda rolnicza. 
20.00. Pras. dziennik radjow y 20.15. Kon 
cert symf. w wyk. ork. Filk. Warsz. 
W  przerwie program  na dzień nast. i 
repert. teatrów  miejsk. 22.00. Feljeton 
p. t. „Rozmowy berlińskie" 22.15. Kom.: 
meteor., polic., sportowy. 22.30 Transm. 
z Genewy, przemówienie p. Min. spraw 

i Zagr., A. Zalewskiego na tern. spraw 
poruszonych na sesji Ligi Narodów.

K A T O W I C E .

Piątek, 19 września.
11.58. Sygnał czasu z' Warsz. 12.05. 

Koncert z p ły t gramof. 13.00. Kom. me 
teor. z Warsz. 16.00. Kom. Polsk. Zw. 
Zrz. Gosp. Woj. Śl. oraz kom. T. P. 
16.20. Opowiastki dla starszych dzieci. 
16.35. Koncert z płyt gramof. 17.35. Od­
czyt z Krak. 18.00. Koncert popul. z udz. 
T ria P. E. w Katów. 19.p0. Codzienny od 
cinek powieściowy, program  na dz. na 
stepny 19.30. „Zbiolog-ji wód słodkich: 
Gospodarcze znaczenie badań limnolo 
gicznych". 20.00. Kom. Zw. Młodz. Polsk. 
20.05. Kom. sport. 20.15. Koncert symf. 
z Warsz. 22.00. Feljeton z W arsz. 22.15. 
Kom. meteor, z Warsz., program  na dz. 
nast._ 22.30. Transm. z Genewy przemó­
wienie p. Min. Spraw Zagr., A. Zalew­
skiego na tern. spraw poruszonych na 
sesji Ligi Narodów. 22.45. Intermezzo 
muzyczne. 23.00. Skrzynka pocztowa w 
języku franc.

RA0J0

Sodzina i?,go 
9. Minister
Z a l e s i l i
mówi z Genewy

TEATR M IE JS K I W SOSNOWCU.
Sobota, dnia 20 b. m„ niedziela, dnia 

21 i poniedziałek, dnia 22, kom. w 3-ch 
aktach M. Fijałkowskiego p. t. „W ierna 
Kochanka". Szczegóły w afiszach. 
Przedsprzedaż biletów w składzie mat. 
piśm, p. Czechowskiego.

Z K icie.
(k) Skład okręgowe,, kom isji wybór 

czej w Kielcach. Skład osobowy okręgo 
wej komisji wyborczej do sejmu i sena 
tu  w Kielcach ukonstytuował się nastę 
pująco: prezes sądu okr. w Kielcach 
M arceli Ziemięcki przewodniczący, sę­
dzia W ładysław Romszajd zastp. prze- 
wodn., oraz członkowie Zygmunt Bor­
kowski, Ju ljan  Cedro, W ładysław Mi­
chalski, Izaak M ajer Rozman, Roman 
Szmajdeł.

Zastępcy: Jerzy  Zawadzki, Ignacy 
Miclita, J a n  Żubek, Chil Zagajski i 
Stanisław Sobierajski.

Lokal urzędu okręgowej komisji 
mieści się przy ul. Mickiewicza 2 (sta 
rostwo)..

Przewodniczący okręgowej komisji 
wyborczej przyjm uje codziennie od 
godz. 12 do 2 po południu.

(k) Przysposobienie wojskowe od­
działu związku strzel. Poza stałemi 
ćwiczeniami wojskowemi w oddziale 
związku strzeleckiego, odbywającemi 
się dwa razy w tygodniu podczas zbió 
rek, od pewnego czasu wprowadzone 
zostały specjalne ćwiczenia wojskowe 
na terenie.

Ubiegłej niedzieli od godz. 12 w po­
łudnie ćwiczenia wojskowe odbyły się 
na terenach: Kadzielni, Baranówka i 
Biesagu. Oddział w liczbie około 40 
strzelców wykonał natarcie na umó­
wioną pozycję nieprzyjacielską i 
marsz zbliżenia pod osłoną dymów bo 
jowych.

Ćwiczę ■ ■ , wypadły bardzo dobrze, 
prowadził por. Turkowski i plut. Kot.

(k) Odczyt w związku strzeleckim. 
W nadchodzącą sobotę, w lokalu włas 
aym  (Zamkowa 6), zostanie wygłoszony 
przez referenta oświatowego związku 
odczyt na tem at „walki polskie o brze 
gi „Bałtyku".

Początek o gods. 7 wieczorem. W stęp 
wolny.

Sp. Janowi Kantemu Stacherskiemu
a przedewszyatklem Wielebnemu Ks. Głowali, W. Panu Cechmistrzowi Tymoszu- 
kowi wraz z Cechem, Kolegom, Przyjaciołom i Pracownikom S. f i * .  Zmarłego, 
craz wszystkim , którzy darzyli nas serdecznemi wspóiczuciami i słowam i pociechy, 
składamy na tej drodze najserdeczniejsze „BÓG ZAPŁAĆ”

t& na, córki* sy n o w e ,  
syn ow ie , zśąclowSe I w nuczkow ie

P ® ó % i ę k ® w & m e a
W szystkim , którzy oddali ostatnią posługę nieodżałowanem u mężowi, ojcu,
ni 1 I /ł nł J I—■ . . ml

Minister spraw  wewnętrznych,
genera! Sławój-Składkowsiti

po krótkim pobycie w Będzinie odiechat do C zęstochow y.
Minister spraw' wewnętrznych ge­

nerał Sławoj - Składkowski, w prze 
jeździe przez Zagłębie Dąbr. zatrzy­
mał się w starostwie w Będzinie.

Po krótkiej konferencji ze staro­
stą J. Boxą, p. minister Sławoj - 
Składkowski odjeehał do Częstocho

wy. Panu ministrowi towarzyszył je 
go osobisty sekretarz, a w prze jeź­
dzie przez województwo kieleckie 
insp. W. Zwirski, naczelnik wydzia­
łu bezpieczeństwa publicznego na 
województwo kieleckie.

Gmach szkoły ćwiczeń przy seminarium męskiem
w Sosnowcu, oddany został do użytku.

P rzy  seminarjum  męskiem w 
Sosnowcu, istnieje tak zwana szko­
ła ćwiczeń. Ażeby szkołę tę posta­
wie na wysokości zadania, koło opie 
ki rodzicielskiej w r. 1929 powzięło 
myśl wybudowania osobnego gma­
chu dwupiętrowego dla tej szkoły.

Po specjalnem opodatkowaniu się 
przez dzieci szkoły ćwiczeń i koło 
przyjaciół młodzieży seminarjainej, 
oraz po wykonaniu planów budowy 
przez inż. Pankowskiego, w paź­
dzierniku roku ub., o własnych si­
łach przystąpiono do kopania fun­
damentów.

Akcję budowy rozpoczęto zaciąg 
nięciem pożyczki 5 tys. zł. w banku 
związku spółek zarobkowych.

Z nastaniem zaś roku szkolnego 
gmach został prawie, że całkowicie 
'wykończony i w  dniu 2 września br. 
oddany do użytku publicznego.

Jes t to budynek szkolny dwu­
piętrowy o 6 salach wykładowych, 
z suterynam i i tarasem na wysoko­
ści trzeciego piętra. K oszta budowy 
wynoszą około 51 tys. złotych.

W  budynku tym  mogłaby jesz­
cze pomieścić się 7-klasowa szkoła 
powszechna, lecz do zupełnego wy­
kończenia i wybudowania n a try ­
sków potrzeba będzie około 10 tys. 
złotych.

Na pamiątkę, że społeczeństwo 
o własnych siłach wybudowało tak 
wzorowy budynek szkolny, u w ej­
ścia do budynku w bramie, wmuro­
wano granitow ą płytę z napisem: 
„Chociaż nie skończysz zawsze rób 
—ciebie—nie dzieło, zamknie grób“

Z okazji oddania budynku do u- 
żytku publicznego prezes kola przy 
jaciół dzieci szkoły ćwiczeń, p. Ję- 
dralski, złożył serdeczne podzięko­
wanie: dyr. Wł. "Mazurowi, za prze­
prowadzenie budowy, magistratowi 
m. Sosnowca i inż. Dankowskiemu, 
za zrobienie planów,inż. Rudzkiemu 
za bezinteresowne kierownictwo 
przy budowie, p. Juljanow i Zarzec­
kiemu za prowadzenie budowy, oraz 
wszystkim firmom, które dostarczy­
ły  m aterjałów  budowlanych na  kre­
dyt i spłatę ratami.

Napad bandycki na sklepikarza w Starczynowie,
koło Bukowna.

W  dniu 16 bm. po poł. do sklepu 
Szlomy Binsztoka w Starczynowie 
weszło dwnch. zamaskowanych ludzi 
i zażądało od niego w ydania pienię 
dzy i biżuterji. N apadnięty tak  się 
przestraszył, że nie mógł się naw et 
ruszyć. Bandyci wyjęli muz kieszeni 
około 80 zł., z szufladki 10 zł., z mie

szkania zabrali pierścionek złoty i  
naszyjnik damski pozłacany, po- 
czem zbiegli. N apadnięty nie może 
zdać sobie sprawy, czy bandyci mie 
li w rękach rewolwery,czy też tylko 
-kawałki żelaza.

Pościg został zarządzony.

iiesłfchape \bezczelne wystąpienia
buchaltera- fabryki „Ludwików” w HieScach

Władze w drożyły dochodzenie.
Już od długiego czasu władze 

śledcze w Kielcach informane były
0 skandalicznem zachowaniu się, w 
stosunku do władz polskich, buchał 
tera firm y „Ludwików" w K iel­
cach,

p. Hieronima Gembki.
W ubiegłym tygodniu p. Gem- 

bka, jadąc dorożką
nie chciał zapłacić 

należnej kwoty za jazdę, wobec cze 
go powstała awantura, w ezasie któ 
rej p. Gembka uderzył kilkakrotnie 
dorożkarza, atakując przytem 

zarządzenia władz polskich.
Na miejsce zajścia przybył wy­

wiadowca policji państwowej, który 
sporządził protokół.

Prowadzone w tej sprawie śledź 
two dało sensacyjne wyniki.

Wyszło na jaw, że p. Gembka do 
puszczał się stale

znieważenia władz polskich
1 obecnego rządu.

P. Gembka, dla zamanifestowa­
nia swego wrogiego stosunku do 
Polski, wywiesił w tych dniach na 
murach fabryki następujące zarzą­
dzenie:

„Wstęp do fabryki osobom, nie- 
zatrudnionym w fabryce, kimby one 
nie były, a więc nawet policjantom, 
tajnym  agentom, policji w mundu­
rze, czy w stroju cywilnym, w służ 
bie, czy prywatnie, wzbroniony. 
W stęp na teren fabryki przez fu r t­
kę może być dozwolony Ii tylko i 
to każdorazowo za specjalnem ze­
zwoleniem zarządzającego fabryką". 

Zarządzenie to zostało 
skonfiskowane przez władze 

policyjne.
Wczoraj przesłuchano szereg 

świadków, dziś zaś zapadnie decy­
zja w tej sprawie, budzącej olbrzy­
mie zainteresowanie w Kielcach.

(k) Poświecenie sztandaru związku 
pracowników poczt, i telegr. w K iel­
cach. Dn. 12 października b .r. odbędzie 
sie w Kielcach uroczystość poświecenia 
sztandaru związku pracowników poczt 
telegrafów i telefonów.

W skład komitetu honorowego, mie­
dzy innemi, wchodzą pp.: m inister
poczt, i telegr. Ignacy Boerner, ks. bis 
kup Łosiński, wojewoda Jerzy Pacior- 
kowski, prezes dyrekcji poczt i telegr. 
Kazimierz Budczyński i wielu innych.

Program  uroczystości przewiduje: 
o godz. 8 rano zbiórka w gmachu urze 
du pocztowego, godz. 8.30 wymarsz do 
kościoła katedralnego, godz. 9 uroczy 
sta msza św. i poświecenie sztandaru, 
którego dokona ks. biskup Łosiński, 
godz. 10 pochód do grobu nieznanego 
żołnierza i złożenie wieńca, godz. 11.30 
wbijanie gwoździ w drzewo sztandaru, 
w sali portretowej województwa, godz. 
15 bankiet.

(k) Pochód propagandowy P. C. K. 
W  dn. 21 b. m„ w  niedzielą odbędzie sie 
zapowiadany wielki pochód propagan­
dowy polskiego czerwonego krzyża 
Zbiórka organizacyj przy ul. Tadeusza 
Kościuszki, skąd o godz. 19 wyruszy po 
chód.

(k) Turniej tenisowy Świętokrzyskie 
go tow. w Kieleach. Sekcja tenisowa 
świętokrzyskiego towarzystwa sportów 
zimowych w Kielcach w dniach od 18 
do 21 b. m. urządza tu rn ie j tenisowy o 
puhar przechodni towarzystwa.

Program  zawodów obejmuje gry 
pojedyńcze pań i panów, g ry  podwójm 
panów i g ry  mieszane.

Turniej odbędzie sie na kortach te 
nisowych towarzystwa na stadjonie 
sportowym. W stęp na zawody 1 zł. dla 
młodzieży 50 gr.

(k) Z towarzystwa cyklistów w Kiel 
caeh. W związku z odwołaliiem przez 
organizatorów (warsz. tow. cyklist.) 3 
wyścigu kolarskiego dookoła Polski, 
komitet wykonawczy, m ając w posia­
daniu zebrane na ten cel nagrody i 
ofiary pienieżne, z chwilą rozwiązania 
sie i przerw ania prac — przekazał do 
dyspozycji zarządu kieleckiego towa­
rzystwa cyklistów.

Zarząd kieleckiego tow. cyklistów 
komunikuje, iż w związku z rozpoczę­
ciem tygodnia czerwonego krzyża, urzą 
dza na ten cel w niedziele 21 b. m. wys 
cigi kolarskie (impreza dochodowa), na 
które przeznacza dla zwycięzców nagro 
dy i ofiary pienieżne, zebrane przez ko 
m itet wykonawczy 3 wyścigu dookoła 
Polski.

Jednocześnie zarząd składa podzie 
kowanie fundatorom  i ofiarodawcom 
za ofiarowane nagrody i ofiary pie­
nieżne, które pozwolił sobie przezna­
czyć na tak  doniosły cel, jakim  • jest 
polski czerwony krzyż.

W nadchodzącą niedziele, o godz. 3 
p. p. na trasie Kielce—szlaban kolejo­
wy na szosie warszawskiej i z powro 
tern (długość trasy  25 kim.) odbędą sie 
wyścigi kolarskie dostępne dla wszyst 
kich kolarzy.

S ta rt honorowy — Rynek, s ta rt wła 
ściwy — szlaban rogatki hodzentyń- 
skiej.

Meta — Rynek, tamże rozdanie na 
gród. Zwycięzcy otrzym ają, próez że­
tonów — nagrody w przedmiotach war 
tościowych.

Zapisy przyjm uje skarbnik tow. M. 
Nowak, Sienkiewicza 22 — do soboty 
włącznie. Wpisowego od zawodników 
nie pobiera sie.

Zbiórka zawodników o godz. ‘>30 u 
kapitana tow. p. F. Schmidta, Sienkie 
wicza 39.

Ze względu na charakter i  cel wyści 
gu (dochód przeznacza sie na czerwony 
krzyż) nie powinno braknąć na s ta r­
cie ani jednego kolarza.

(k) Ścięte drzewo podczas upadku za 
biło 10-Ieniego chłopca. We wsi P rzy 
bysławice, pow. miechowskiego wydf 
rzył sie w tych dniach tragiczny w y­
padek, którego ofiarą padł 10-letni cliło 
piec Stanisław  Michta.

Podczas upadku ściętego w losie drze 
wa, przebiegający opodal chłopiec, zo­
sta ł przez nie przygnieciony, wskutek 
czego nieodzyskawszy przytomności 
zm arł w kilka m inut po wypadku.

(k) Zabrał 1.700 zł. i znikł bez śladu
W  dniu 16 b. m. zwiał bez śladu z za- 
inkasowaną gotówką w sumie 1.700 zł. 
agent zakładów wapiennych „Czartoszo 
wy", pow. kieleckiego, niejaki Lipszyc, 
zam. przy ul. Sienkiewicza 15 w K iel­
cach.

Policja czyni poszukiwania za de 
fraudantem .

♦♦♦♦♦»♦♦♦♦♦♦♦♦
Lekarz-Denlysta

L Heziiesitein
Specjalista chorób jamy ustnej I zębów,

przyjm uje cod zien n ie  w  godzinach  
9 —  I i 3 —  7. w  D ąbrow ie Górn.

przy ul. Kr. Jadw igi 2.
(w domu, w którym m ieści się „magazyn 

w spółczesny'’.)
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Z Sosnowea-
(s) K ino młodzieży im. m arszałka  

Józefa Piłsudskiego  w Sosnowcu, uL 
W arszaw ska 22, u rządza w dniu  20 b. 
m o godz. 20 wieczorek tow arzyski z 
tańcam i d la  członków i  wprowadzo­
nych gości. U rządzane w _ swoim cza­
sie przez klub podobne wieczorki cie­
szyły sic; dużem powodzeniem.

(s) Skazanie „satanistk i". N ik tby  
nie uw ierzył, że zgrubny ku lt szatana 
do tarł naw et., do Ł agiszy w powiecie 
będzińskim , snajdujĄC sa tan is ty cbeui 
przedstaw icielką w okazałej pcwtaci, 
87-letniej B a rb a ry  Preżyny.

Pierw sze już jednak  je j zapędy u- 
darem niła  po lic ja  podczas p raw ien ia  
w jednej z p iw iarn i w Ł agiszy bezboż 
nycb kazań.

W czoraj sąd okręgow y w Sosnowcu 
skazał P rążyną za bluźnierstw o na 
m iesiąc aresztu  z zawieszeniem kary .

(s) N iepraw dopodobne r -_  a  jednak  
prawdziwe. Jed n a  z czytelniczek nasze­
go p ism a donosi nam  o nieludzkiem  po 
stąp ien iu  w łaścicielki p iekarn i p.Żurek, 
zam. przy  ul. P iłsudskiego  n r. 80.

Do je j p iek a rn i p rzyby ła  zdyszana 
p. S., prosząc o pozwolenie zatelefono 
w ania do pogotow ia kasy  chorych, 
gdyż sąsiad  je j  listonosz K aw ka, do­
sta ł nagłego a tak u  serca i  ty lko  pręd­
ka i skuteczna pomoc lek a rsk a  może 
m u uratow ać życie. Żurek, m im o tak  
poważnego a rg u m en tu  nie pozwoliła 
zatelefonow ać po pogotowie i nieszczę­
śliw y K aw ka nie m ając  natyehm iasto  
wej pomocy lekarsk ie j zm arł, osieroca 
jąc  żonę i tro je  dzieci. N ieludzki postę­
pek p. żurek , zasługuje  na  napietnow a

K u rsy  Samochodowe Inżyn iera  Kle- 
bera, jedyne w Zagłębiu  prowadzone 
przez inżynierów , w yuczają n a  zdol­
nych szoferów m echaników . Sosnowiec, 
P iłsudskiego  3.

(s) O tw arcie sezonu domu ludowego. 
W  sobotą o godz. 8 wieez. odbędzie sią 
otw arcie sezonu dom u ludowego,^ na  
program  którego złożą sią: Słowo
w stępne wypowie prezes D. L., hym n 
w ykona o rk iestra .

W  części 2-giej sekcja sceniczna do­
m u ludowego, odegra farsę  w 3 aktach, 
E. Bogda, p. t, N a gw ałt służącego i 
Noc w W arszaw ie, skecz.

W  części 3-eiej przew idziane są ta ń ­
ce, podczas k tórych  p rzygryw ać bedzie 
doborowa ork iestra .

Za nakłanianie do krzywoprzysięstwa
skaia iw został na rok więzienia.

Niemałą sensację wywołała kilka 
miesięcy temu wieść o ujęciu osła­
wionego sutenera Czesława K uja­
wy, la t 40, (Sosnowiec, Czysta 4). 
Odetchnęli nareszcie mieszkańcy u- 
licy, jakgdyby przez złośliwość 
„Ćzystą“ zwanej, którzy ledwie 
zmrok zapadł, skazani byli na słu­
chanie dzikich wrzasków szumowin, 
gnieżdżących się w zaułkach i fał­
szywie śpiewanych przez córy Ko­
ryntu  trywialnych piosenek. Ra­
dość ta  trw ała atoli niedługo. Ja k  
bowiem aresztowaniu sutenera to­
warzyszyły sensacyjne okoliczności, 
tak śledztwo wszczęte przeciwko 
niemu, napotkało na wręcz nieprze­
widziane trudności.

Zebrany przez policję obyczajo­
wą m aterjał dowodowy, okazał się 
w jednej chwili niepewny i tak 
chwiejny, iż K ujaw a, któremu gro­
ziła kara kilkuletniego; więzienia, 
skazany został jedynie na pół roku. 
Co było tego powodem, w yjaśniła

dopiero wczorajsza sprawa, która 
odbyła się w sądzie okręgowym w 
Sosnowcu.

Na ławie oskarżonych zasiadła 
jedna z bezwolnych ofiar K ujaw y, 
która przysparzała mu niemoralny 
zarobek, 23-letnia M arja Napora 
(Sosnqwiec, W spólna 12), oskarżo­
na o krzywoprzysięstwo, prócz niej 
zaś zasiadł sam K ujaw a, oraz nieja­
ka M arjanna Ślęzakowa, la t 33, 
(Sosnowiec, Czysta 4), obydwoje Or 
skarżeni o zmuszenie N apory pod 
groźbą pozbawienia życia do złoże­
nia fałszych zeznań. W  istocie Na­
pora podczas rozprawy przeciwko 
K ujaw ie kilka miesięcy temu, zez­
nała fałszywie na  jego korzyść.

Praw a nie karze przestępstwa, 
dokonanego w bojaźni u tra ty  życia. 
Sąd uniewinnił Naporę, a  kara  spa 
dła na  moralnych sprawców krzywo 
przysięstwa. K ujaw a odsiedzi rok 
w więzieniu, Ślęzakowa cztery mie­
siące.

M orderca policjanta skazany
na 15 lat więzienia*

Wyrok sądu okręgowego w Kielcach.
Wczoraj w sądzie okręgowym w 

Kielcach rozegrał się epilog krwawe 
go morderstwa posterunkowego 
Kopczyńskiego w Działoszycach. 
Jak  już donosiliśmy, na ławie oskar 
żonyeh zasiadł tylko Woźniak, dru 
gi bowiem morderca Słowik powie­
sił się. Rozprawie przewodniczył wi 
ceprezes sądu okręgowego p. Kowal 
ski, wotowali sędziowie Borowiecki 
i Skowera, oskarżał pprok. Szy­
dłowski. Oskarżony Woźniak usiło­
wał udowodnić, że nie on zabił po­
sterunkowego, lecz Słowik. Woź­
niak jest przekonany, że jego kula

nie ugodziła posterunkpwego. W  
godzinach wieczorowych zapadł wy­
rok, mocą którego Woźniak skazany 
został na 15 la t ciężkiego więzienia.

Kino „ C z w a r ta k “ Kielce
D Z I Ś !

Bandfta56
w  roli głów nej: R od la R oque.

(s) Tow arzystw o śpiewacze „L ira" r  
M ilowicach. Chór tow arzystw a śpiewa) 
czego „L ira“ w M ilow icach rozpoczął 
już  lekcje pod dy rekcją  p rof. W ł. Po-
.wiadowskiego.

Lekcje odbyw ają  sią w lokalu  k lubu  
we w tork i i  p ią tk i o godz. 6.30 w.

Zarząd tow arzystw a p rzy jm u je  za­
p isy  now ych członków do chóru.

(s) W ystaw a owadów. W  sa li szkoły  
powszechnej im . Czackiego ul. Nowo- 
kościelna w Sosnowcu, w czasie od 20 
do 30 w rześnia o tw arta  będzie w ystaw a 
owadów.

N a w ystaw ie zna jdą  sią zbiory  ento; 
m ologiczne p. M. Isakow ej, p rzy rodn i 
czki z Zaw iercia.

Oprócz owadów, k tó rych  w zbiorach 
zna jd u je  sią około 25 tysiący  sztuk, wy 
staw ione bądą w yroby  indy jsk ie  i  
czaszki najw iększych drapieżników, 
dziewiczej puszczy.

Z Będzina.
(b) Odpowiedź T rev iranusow i. Zw ią 

zek pracow ników  se jm ik u  będzińskiego 
w płacił do k a sy  lig i m orsk iej i rzecz­
nej 500 zł. n a  budową łodzi „Odpowiedź 
T reviranusow i".

(b) Spadł z d rab iny . O negdaj w cza; 
sie p racy  n a  pow ierzchni kop. „Jowisz* 
w W ojkow icach Kom., spad ł z d ra ­
b in y  i  odniósł poważne obrażenia  cia­
ła  J a n  Sośnicki.

Sośnickiego w stan ie  ciężkim  prze­
wieziono do szp ita la  w Czeladzi.

NOWY OŚRODEK ZDROW IA 
j f  Łośniu.

o iaraniem  urzędu zdrowia sejm f 
ku będzińskiego, w najbliższych 
dniach zostanie urządzony w Łoś- 
niu (powiat będziński) ośrodek zdro. 
wia, w którym  mieszkańcy tej gmi­
ny  będą mogli 2 razy w tygodniu 
korzystać z porady lekarskiej. W] 
Łośniu zamieszka również na  stałe 
akuszerka - hygjenistka.

Dotychczasowe, uciążliwe, kilko- 
kilosmetrowe chodzenie do lekarza 
aż do Strzemieszyc, będzie zbytecz-* 
ne, gdyż pomoc lekarską każdy, 
znajdzie na  miejscu. Lekarzem wl 
Łośniu został mianowany p. dr.: 
Zyss.

1.-e  /

IV pierwszych
10-chi La.ta.ch

winna każda m atka dziecko swe myć i ką­
pać  tylko za użyciem czystego łagodnego

MYDŁA 
DLA DZIECI
Dziecko będzie je j za to  wdzięczne, gdyż 
zaoszczędzi sobie w przyszłości wiele kło­
potów  o zachow anie dobrej cery. Mydło 
N ivea je s t w yrabiane według przepisów 
lekarskich specjalnie dla wrażliwej skóry 

dziecka.
Cena: Zł. 1.50

NIVEA

Swoboda! Powietrze! Słońce! i do tego

K B  E M  N I V E A
D aje to zdrową, opaloną cerę. Również 
przy zachm urzonem  niebie, gdyż wiatr 
i powietrze nadają  także skórze bronzowy 
ton. Przed wystawieniem na  działanie słońca 
skóra m usi być jednakże sudia. N ależy 
uprzednio  dobrze wetrzeć K r e m  N i v e a !  
Przeciwdziała się w ten sposób bolesnemu 
spaleniu skóry. Krem N ivea je s t jedynym  
krem em, który zawiera euceryt i n a  tern 

właśnie polega jego  działanie.
Pudełka  p o  zł. O.40 do 2.60  

Tubki cynow e p o  z t  "1.35 i  2 .25
Wyrób krajowy firmy PEBECO, sp. z  o. odp.

w Katowicach

HRABIA 
MONTE CHRISTO.

Na ten niespodziewany widok 
W alentyna zadrżała do tego stopnia 
silnie, iż zwróciło to uwagę przyby 
łej, gdyż ta  pochyliła się nad chorą. 
W alentyna zamarła wtedy w trwo­
dze,w mniemaniu iż teraz uczuje,jak 
zimne żelazo wbija jej w serce. P a­
n i de Y illefort uznała jednak najw i 
doezniejj iż ostateczność ta nie jest 
nieodzowną jeszcze, i po chwili na- 
słuchiwań, — oddaliła się cicho.

Po chwili szmer klamki porusza 
nej dał poznać W alentynie, iż wy­
szła ona z pokoju.

Parę chwil martwej ciszy, po­
tem delikatny skrzyp drzwi bibljo- 
teki... i hrabia znów stanął przy ło 
żu.

— W idziałaś1? — zapytał.
— Tak jest, niestety!
— I  poznałaś®
— O tak!... Lecz wolałabym um­

rzeć raczej, aniżeli dożyć takiej chwi 
li.

— Wolałabyś więc umrzeć, nie 
myśląc o tym,że byłoby to śmiercią 
i M aksymiljana również!...

— Boże Wielki, Boże Miłosierny! 
— zawołała W alentyna, obłąkana 
nieomal — więc cóż mam robić, aby

ocalić siebie, a więc i jego!
— Walentyno!., ręka, która cię 

ściga, wszędzie cię znajdzie i w koń 
cu ugodzi śmiertelnie. Garściami zło 
ta przekupi twą służbę i śmierć czy 
hać na ciebie będzie wszędzie i na 
każdym kroku. Znajdziesz ją  nawet 
w wodzie, którą pić będziesz u źró­
dła, i w owocu, jaki zerwiesz z drze 
wa.

— Ależ ja  na trucizny jestem 
uodporniona, jak to pan sam mówi­
łeś przecież!

— Na jedną tylko. Inne zabić cię 
mogą z największą łatwością- A tra  
ciznę zmienić mogą w każdej chwili.

Monte Christo, powiedziawszy 
słowa te, wziął do ręki szklankę i 
skosztował.

— Przepowiedziałem — rzekł —■ 
tak właśnie zrobiono. Dano ci teraz 
nie truciznę, lecz silny narkotyk. 
Gdybyś to wypiła, co pani de Yille- 
fort ostatnio przelała do tw ej szklan 
ki, w przeciągu paru m inut już byś 
nie żyła, Walentyno!

— Ależ, na Boga!... za cóż mnie 
prześladuje ta  kobieta!

— Zapominasz, W alentyno, w nie 
winności swojej, że jesteś bardzo bo 
gnta, gdyż posiadasz dwieście tysię 
cy rocznego dochodu; gdybyś nie ży 
ła, fortuna ta  należałaby do Edward- 
ka.

— A to jakim sposobem! —- m ają 
tek ten spadł na  mnie po matce mej

i po rodzicach mej matki przecież!
— Bez wątpienia. To też dla tego 

właśnie państwo de Saint Meran już 
nie żyją, byś ty  została ich dziedzicz 
ką. Po tern próbowano uśmiercić pa 
na Noirtiera, gdy tylko on zmienił 
swój testam ent na twą korzyść. 
Nie udało się tq, przyczem niewin 
ną ofiarą zamachu tego padł bied­
ny Wawrzyniec. Teraz tyś umrzeć 
miała, bo wtedy cała tw a fortuna 
spadłaby na ojca twego, po którym, 
z kolei, jego syn, Edw ard odziedzi­
czyłby wszystko.

— Edwardek!!... biedne dziecię!... 
więc dla niego tyle zbrodni popełnio 
no!

— Zrozumiałaś nakoniec!
— Że też w umyśle tak  młodej 

kobiety, tak  okropne zbrodnie naro­
dzić się mogły!

— Przypom nij sobie Perouse i 
mężczyznę w czarnym płaszczu, któ 
rego macocha tw a z takiem zaję­
ciem w ypytyw ała o właściwości 
aqua - tofany. Już  w tam tych cza­
sach ten szatański pomysł tkw ił w 
jej umyśle.

— Widzę już, panie — zawołała 
dzieweczka tonąc we łzach cała — 
widzę, że muszę umrzeć! Muszę!!... 
taki już mój los.

— Nie. W alentyno, nie umrzesz, 
bo wróg został już odkryty są już 
nam znane jego cele, zamiary, środ-r 
ki wreszcie, jakim i działa. W róg ta­

ki nie jest nigdy nazbyt groźny. 
Więc żyć będziesz, ja  bowiem nie 
pozwolę na to, byś umarła. Żyć bę­
dziesz, abyś istnieniem swem i mi­
łością osładzała żywot M aksymilja 
na; żyć będziesz, dla własnego i dla 
M aksymiljana szczęścia. By jednak 
tak  właśnie było i się stało, musisz, 
W alentyno, całkowicie mi zaufać!

— Co uczynić mam, panie!
—  Vv7szystko, co ci rozkażę i ufać 

mnie jednemu, nie wierząc po za 
mną nikomu absolutnie, nawet oj­
cu własnemu.

— Przecież ojcec mój do tej in­
tryg i przeciwko mnie nie należy 
chyba?-., ach powiedz mi to, panie 
— zawołało biedne dziecko, załamu 
jąc w bólu ręce.

— Nie, nie należy. Lecz ojciec 
twój, jako w ytraw ny sądownik, nie 
powinen był już wątpić, że te wszy­
stkie wypadki nagłych śm ierci/ j a ­
kie w jego domu się zdarzyły,są nie 
normalne, zbrodnicze! Czyż nie twój 
ojciec powinien był czuwać nad to­
bą?... czyż nie on winien być na mem 
miejscu? Czyż nie on powinien był 
truciznę tę od ciebie oddalić?... czy 
nie jego obowiązkiem, nakoniec było 
stanąć pierś w pierś naprzeciw mor 
dercy?

c. d. ri.
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Z Czeladzi 
łiOZWIAZANIA RADY 

M IEJSKIEJ 
pragną obywatele Czeladzi.

W ub. wtorek delegacja składają 
ca się z 5 znanych, obywateli udała 
się do starostwa, gdzie w imieniu 
ludności, dla dobra gospodarki sa­
morządowej miasta, złożyła prośbę, 
podpisaną przez 150 obywateli, o 
rozwiązanie rady miejskiej i miano 
wanie rady komisarycznej z obec­
nym burmistrzem p. R. Piwowarem 
jako komisarzem.

Ludność Czeladzi poza kilkoma 
warchołami z pełnem zaufaniem od 
nosi się tak do czynności, jak i oso­
by p. burm. Piwowara.

Szaisn ec z nożem w ręku u trumny zabitego robotnika
N ie s a m o w i te  z a jś c ie  w  C z ę s to c h o w ie .

Do kom isarjatu policji w Często 
chowie, zgłosiła isę W iktor ja Gro­
chówie, zgłosiła się W iktorja Gro- 
11 i złożyła następujące zeznanie.

W ub. środę wieczorem, przyby 
li do jej mieszkania znajomi i sąsie 
dzi, by

pomodlić sią 
za duszę ś. p. M arjana Haśki, zabi­
tego w dniu 15 b. m. przez Stefana 
Żemłę.

O godz. 9 z trzaskiem otworzyły 
się drzwi i w progu ukazał się, E d­
w ard Kopeć, zam. przy ul. Żelaznej 
nr. 16,

z nożem w ręku.
W śród znajdujących się w miesz 

kaniu ludzi powstała panika, wszys 
cy z obawy przed awanturnikiem 

uciekli z mieszkania.
Kopeć tymczasem z fu rją  począł 

demolować mieszkanie, gasząc jed­
nocześnie stojące

obok trumny światło.
Po zdemolowaniu mieszkania i  

zniszczeniu świec i kwiatów przy 
trum nie zabitego, Kopeć ulotnił się 
w niewiadomym kierunku.

Śledztwo prowadzi policja. ...

TAJEMNICA TOPIELCA 
WYJAŚNIONA.

Wczoraj donosiliśmy o wydoby­
ciu zwłok nieznanego topielca z nu rt 
Brynicy, które umieszczono w kost­
nicy szpitala kasy chorych w Czela 
dzi.

Dochodzenie policyjne ustaliło, 
że są to zwłoki M arjana Sowy, la t 
15, zam. w Będzinie, przy ul. Kołłą 
ta j a nr. 1-

Sowa był uczniem czwartej kla­
sy gim nazjum i w dniu 11 bm. wy­
dalił się z domu, rzekomo do szko­
ły i więcej nie wrócił. Zawstydzo­
ny widocznie swym postępkiem, 
młodzieniec wolał śmierć wr nurtach 
rzeki, niż powrót do rodzinnego 
domu.

Śladów gwałtownej śmierci do­
tychczas u niego nie stwierdzono.

Dochodzenie trwa.

(e) Tydzień p ropagandy  czytelnic­
twa. W  zw iązku z organizow aniem  n;t 
teren ie  pow iatu  „T ygodnia p ro p a g a n ­
dy czytelnictw a", odbędzie się w dn iu  
20 bm. 1930 r . o godz. 19, w lokalu  u n i­
w ersy te tu  powszechnego (Parkow a, 
gm ach S trażn icy) zebranie o rgan iza­
cy jne lokalnego k om ite tu  tygo d n ia  pro 
pag an d y  czytelnictw a. N a zebranie zo­
s ta ły  zaproszone w szystkie o rganizacje  
i in s ty tu c je  społeczne. Przew odniczą­
cym  tym czasow ego kom ite tu  o rg a n iz a ­
cyjnego je s t k ierow nik  U. P., p. Zyg­
m unt. ■

(c) W iec bez zezwolenia. O negdaj na  
kop. ..Saturn" delegaci robotników  usi 
łownli urządzić wiec p ro tes tacy jn y  
przeciwko aresztow aniu  b. posłów. P o ­
niew aż n a  im prezę tę  nie m ieli zezwo­
lenia, po lic ja  wiec rozw iązała.

(c) Dobudowa szkoły. M iejska kom i­
s ja  robót publicznych postanow iła do­
budow ać do szkoły n r. 1 i  2 cztery  salo 
Obecnie sporządza się p ro jek ty  i kosz­
torysy .

(e) Z opornych członków b. kom ite ta  
ściągnięto w osta tn ich  dniach  pierw szą 
grzyw nę po 100 zł. D ru g a  g rzyw na znaj 
du je  się w toku  załatw ien ia, podczas, 
gdy  najw ięcej uparc i członkowie b. ko­
m ite tu  Nobis, Solarz, N ieszporek i 
M achniew ski n a ra z ili się na  trzec ią  100 
zlotową karę , nałożoną przez starostw o. 
N ależy się spodziewać, iż b. kom itet 
przekaże w krótce sw oje agendy  nowe­
m u kom itetow i grom adzkiem u, by nie 
n arażać  się na  nowe k a ry .

(e) A w anturn iczy  pasażer. Bolesław  
S tanek  (M ilowicka 68) nie dość, iż nię 
um iał się przyzw oicie znaleźć w wozie 
tram w ajow ym , zaczepił i znieważył 
słow nie znajdu jącego  się w tram w aju  
po lic jan ta , za co pociągn ię ty  został do 
odpowiedzialności. Łobuzerskie w y b ry ­
ki S tan k a  p rzyk ładn ie  u k aran e  zostaną 
w sądzie.

K I N O

„Momu s “

P o g o ń .

O d  p ią tk u  d n ia  19-go d o  n ie d z ie li  d n ia  2 1 -g o  w r z e śn ia  
W ie lk i a r ty s ty c z n y  p rogram

W nocnym lokalu
T r a g e d ja  d w ó ch  n ie sk a la n y c h  serc, k tóre p r z y p a d e k  

p c h n ą ł w  w ir  ż y c ia  w ie lk o m ie jsk ic h  sp e lu n e k .

N a  sc e n ie  p o ż e g n a ln e  3 d n i W Ł A D Z IO  Z W IR L IC Z  
F e n o m e n a ln e  m ed ju m  —  te le p a ta , oraz  p o p u la rn y  d u e t  

J A N A S Z K Ó W  w  n o w y m  rep ertu arze .

K in o - te a t r

„Wawel"
w SieScu

obok kościoła 
T el. 7-65.

D z iś ! !! P o d w ó jn y  p rogram . D ziś! 11

ZNAJOMA Z POCIĄGU
H isto r ja  o z ło d z ie ju , b o g a ty m  frajerze je g o  p ięk n e j có r­
c e  i z b y t  u c z c iw y m  m ło d z ie ń c u . W  roli g łó w n ej;  RI­

C H A R D  D 1X , N A N C Y  C A R O L L .

II g i p ro g r . „ N I E B E Z P I E C Z N Y  F L I R T "
w ie lk i d ra m a t serc. W  roli g łó w n e j , J A C K  H O L T .

Nadprogram na scenie -  W ystępy artystów p ełen  humoru duet 
Radwanów art. Teatru „Momus" w  W arszawie p. Pruszyńska — 
— pieśniarka, p. Herman — tenor w ykonaw ca arji operowych. —

DRO BN E OGŁOSZENIA.

K upno i sprzedaż.

Z Zawiercia.
(z) L o te rja  fan tow a na  w pisy  d la  

niezam ożnych uczniów. Obecny kryzys 
gospodarczy i bezrobocie najbo leśn ie j 
o d b ija ją  się na rodzicach posy łających  
dzieci sw oje do p ry w atn y ch  i społecz­
nych zakładów  naukow ych. I  w g im na­
zjum  m ęskiem  t-w a „Szkoła Średnia", 
gdzie większość uczącej się m łodzieży 
stanow ią dzieci niezam ożnych, i bezro­
botnych rodziców, s tan  finansow y szko 
ły  p rzedstaw ia się opłakanie.

Chcąc p rzy jść  z pomocą te j m łodzie­
ży i u ła tw ić je j zdobycie wiedzy, dy rek ­
c ja  g im nazjum  w raz z rad ą  opiekuńczą 
up ro siła  grono osób z pośród m iejsco­
wego społeczeństwa, k tó re  urządza w 
dn iu  5 październ ika b. r. w p a rk u  m iej 
skim  lo te rję  fan tow ą na  w pisy d la  n ie­
zam ożnych uczniów tegoż g im nazjum . 
Przew odnictw o kom ite tu  ob jęła  p. Z. 
Banachiew iczow a, znana w szerszych 
sferach  społecznych ze swej o fia rn e j 
uczynności.

K om itet nie w ątpi, że spotka się ze 
s tro n y  społeczeństw a ze zrozum ieniem  
jego dążności i gorącem  poparciem  w 
postaci darów  i fantów .

(z) Z jednoczenie polskiej młodzieży 
p racu jące j „Orlę" w Zaw ierciu. W  n ie ­
dzielę o godz. 7 wieczorem  w sa li do­
m u ludowego T. A. Z. odegra 2 kom e­
dy jk i p. t.: „Babska po lityka" w 3-ch 
ak tach , I. M rozow iekiej i „R ysia w 
K ryn icy" w 1 ak t. M. B erg iera . W  cza­
sie przerw y koncertow ać będzie doboro 
vy zespół bałała jkow y, k tó ry  w ykona 

areg utw orów  rosyjskich .

SZYNY budow lane, d ru t kolczasty, 
ru ry  gazowe i kotłowe, używ ane żelazo 
okrągłe, p łaskie, oraz b lachy  poleca 
f irm a  H. P fe ffę r  w Będzinie, Mała-
chowskiego 33. _____________________
TYLKO ZŁ. 10.— 6 pocztówek i por­
tr e t  a rty sty czn ie  w ykonany w Z ak ła­
dzie F o to g ra f. „S tudjo" Sosnowiec, 3-go 
M aja  23 vis a vis K ościółka K olejowe-
go, tel. 6 - 1 1 ________________________
B ILA R D  kręgielkow y czeskiej fab ryk i, 
sprzedam  zaraz. D ąbrow a, re s tau rac ja
„Bar"._________ _______________________
BU D K A  do sprzedan ia  z całem  u rzą ­
dzeniem. Sosnowiec, Pogoń P iaskow a 8.
W ieczorek._______________
W A PN O  gaszone m ożna dostać w skle- 
pie żelaznym  Ch.Fiszla, P iłsudskiego  40 
PLA C  25 prętów  pod budowę z m a te r­
ia łem  do sp rzedania  na  Środuli. W ia ­
domość, Będzin M ydliee 15, dom Tow.
Ja ro s  Józef.___________________________
O K A Z Y JN IE  sprzedam  biurko, g a rn i 
tu rek  salonow y — an ty k  oraz różne dro 
biazgi. W iadom ość A dm in is trac ja
„E xpresu  Zagłębia", Sosnowiec._______
Z PO W O D U  w yjazdu  sprzedam  n a ­
ty ch m iast dom m urow any, k ry ty  da- 
ehówką, o 5 ub ikacjach  w raz z zabudo 
w aniem  gospodarskiem  i ogrodem  1 i 
pół m orgi, oraz w ydzierżaw ię 7 m órg  
pola ornego n a  dłuższy term in . W iado 
mość: W ysoka, gm. Żarki, poczta Żar-
ki. K a ta rz y n a  Lubas._________________
SPRZED A M  p iw ia rn ię  w dobrym  puu- 
kcie, na  dogodnych w arunkach . Cesarz, 
D ąbrow a, N aru tow icza 74.

Zgubione dokum enty.

g p | §  POSADY i PR A C E . f g g | j

UW AGA KAN D Y D A CI NA K IER Ó W  
CÓW SAM OCHODOW YCH! K ursy  In  
żyniera  K lebera w yuczają na zdolnych 
kierowców m echaników . D ługo term i­
nowe sp ła ty  ra tam i. Sosnowiec. P ił-

sudskiego 3.________________
K U R SY  SZOFERÓW  M ECH A N IK Ó W  
w Sosnowcu, Swobodna 7. St. Konop­
k i p rzy  w arsz ta tach  w łasnych w yu­
czają  na zdolnych szoferów m echani­
ków każdego słuchacza. Z apisy codzien 
nie od 9 rano  do 8 wieczór. K u rs  obni­
żony 20 proc. D la przy jezdnych  mie- 
szkania.________ ______________________
PO TRZEBN A  k as je rk a . W arszaw ska
14. Koss._______________________________
P R Z Y JM Ę  rad  jo  - m ontera  fachow ca 
lub zdolnego am atora . Zgłoszenia tele
foniczne Sław ków  14._____ ___________
6-ŚCIO k lasis tk a  w K ielcach poszuku­
je  korepetycji za w ynagrodzeniem  pie 
niężnem  lub też za u trzy m an ie  z m iesz 
kaniem . W iadom ość w „E xpresie Za-
głębia" w K ielcach.___________________
PA N N A  średniego wieku, ze św iadec­
tw am i, poszukuje posady w ch arak te ­
rze gospodyni, lub  jak o  bona do dzieci, 
m iejscowość obojętna. Zgłoszenia do
„E xpresu" Będzin.________________
PO TR ZEB N A  służąca do gospodarstw a 
i kuchni. W iadom ość: K siądz Huszno, 

ko lo u ja  „D ziew iąty" w Dąbrow ie.

Przed zapisaniem się,
n a  jak iko lw iek  k u rs  szoferski zajdź 
do W arszaw sk iej Szkoły IN Ż Y N IE R A  
FRO M  A, Sosnowiec, W arszaw ska 22. 
ZDOLNI agenci zgłoszą się w godz. 
9 — 13. W ysoki zarobek A. Sztunke,
P la n ty  8 w K ielcach.____________ _____
PO T R ZEB N A  n a  przychodne pokojów  
ka, um ie jąca  sprzątać, prasow ać, cero­
wać, reperow ać bieliznę. Zgłoszenia 
p rzy jm u je  f i l ja  „E xpresu" w Będzinie.

L O K A L E ,
Do w ynajęcia pokoik kaw alersk i z od- 
dzielnem  w ejściem  przy  ul. R udnej nr.
58 Sosnowiec.__________________________
P O K Ó J z kuchn ią  z w ygodam i, słonecz 
ne, osobno sklep, w ynajm ę. D ąbrow a, 
K ró tk a  3.

F E L IK S  K ijań sk i urodzony 14.XI —. 
1907 r. zgubił książeczkę wojskową. 
M OSUZĘNSKI K azim ierz z B olesła­
w ia zgubił praw o jazdy  na  prow adze­
nie sam ochodu nr. 1620 w ydane przez 
D yr. Robót Publicznych  w K ielcach,
które  uniew ażnia._______ •
ABRAM  Lejb K ac z C hm ielnika ogła 
sza, że zgubił książeczkę wojskową, wy 
daną m i jako  rocznikow i 1889 przez P .
K. U. Pińczów.________________________
H E L C E R  A nton i zgubił książeczkę k a ­
sy chorych, w ydaną w Sosnowcu
N r. 91083._____________________________
W A LEN TY  S ubleta  zgubił książkę ka-
sy chorych w ydaną w Sosnowcu._____
U R B A IT E L  M ordka zgubił książeczkę 
w ojskową, w ydaną przez P . K. U. K ie l­
ce.____________________________________
ZGUBIONO książeczkę kasy  chorych, 
w ydaną w Sosnowcu na  im ię Szym ona
F ry d m an a  N r. 85013._____________
G ILO W I S tan isław ow i z L go ty  G órnej 
skradziono w Ż arkach portfel, 30 zło-
tych  i książeczkę w ojskową.__________
K E K A Ł A  Józef zgubił książkę kasy
chorych, w ydaną w Sosnowcu._________
JA N O W I B ilow i skradziono w yciąg 
z ksiąg  ludności, w ydany przez gm. 
Pałecznica, św iadectw o ślusarsk ie , kar, 
tę  row erow ą N r. 6146, w ydaną* przez 
m a g is tra t sosnowiecki.

R Ó Ż N E .

ZIO ŁA  LECZN ICZE w edług p rzepi­
sów sław nych lekarzy , przeciw  choro­
bom żołądka, kiszek, płuc, nerwów, wą­
troby , nerek, pęcherza — hem oroidom  
— upław om , obstrukcji, kam ieniom  żół­
ciowym, kaszlowi, astm ie, błędnicy, 
sklerozie, artre tyzm ow i, reum atyzm o­
wi, etc. Żądajcie bezpłatnej b roszury  
pouczającej! A dres: L iszki — A pteka. 
O D W O ŁA N IE. N a ogłoszenia z dn ia  
16.IX.30 r. N iepraw dą je s t jako  lokato- 
row ie m a ją  p łacić dwom gospodarzom , 
zgoda zapad ła  m iędzy w spółw łaściciela 
m l  S ta rek  za jm u je  p a rte r , M orton p ię­
tro . K om orne z p a r te ru  należy do 
S ta rk a , a  p ię tro  do F. M ortona. Ogło­
szenie dotyczy się ty lko  do lokatorów  
nowej budow li ul. Grzybow ej N r. 8 F . 
M orton.

60.000 SAM OBÓJCÓW  W  E U R O PIE .
W edług  obliczeń cen tralnego  b iu r$  

sta tystycznego  w P radze  czeskiej licz-./ 
ba sam obójców w całej E u rop ie  sięga)
60.000 corocznie. S tosunek samobójców! 
— mężczyzn do sam obójców — kobiet' 
przedstaw ia  się ja k  70 proc. do 30 proc.- 
Z pośród mężczyzn 42 proc. sam obój-: 
ców p rzy p ad a  na  kaw alerów , 39 proct 
n a  żonatych, u  kobiet zaś — 42,2 proc.' 
na panny, 33 proc. na  m ężatki, a 22 pr.) 
na  wdowy.

WŁOSOW T p?r
— łysienie usuwa — 

„Esencja CHINOWO - CH iV1IELQWA“ 
l „M ydło  CHINOWO -CHMIELOWE" 

z Kogutkiem.
S p r zed a ją  a p te k i, s k ła d y  a p te c z n e

21-sza L O T E R JA  PAŃSTW OW A.
D ziew iąty  dzień. /

P ierw sze ciągnienie. i
W A RSZA W A , 18.9.
20.000 zł. na  n-r: 145049.
10.000 zł. n a  n -ry : 2902 17527.
5.000 zŁ na  n -ry : 94340 171769 206391.
3.000 zł. na  n-ry : 86326 115516 115533 

134744.
2.090 zł. na  n-ry : 24018 44845 44963

155365.
1.ÓÓ0 zł. na  n -ry : 3197 19394 19515

28096 42069 101220 141059 150635 151363
157355 162969 166026 169254 177717 183953 
184665 204596.

600 zł. na  n-ry : 6749 21747 35081 39518 
39925 52290 54130 61305 66672 71249 72867 
75972 83821 121965 128105 138511 147754 
148664 180220 183866 186816 188416 182110
197719 201804 205656 206512.

Po 500 zł. w ygra ły  n -ry : 6509 12605
13409 16920 22872 30474 30970 34368 34454
39925 39518 44205 44322 51466 53206 56187
58878 63448 63718 69216 76290 838886 88006
88045 92680 107559 110518 112010 113531
114563 115143 120467 122225 127667 127791
128204 128773 129831 131388 134776 135780
135880 136145 143289 148067 148664 150678-
154031 154200 155093 157649 160585 161969
162238 169410 171117 176746 178939 180461
181254 183006 183857 190939 191539 198359
203205 205634 208014.

D rug ie  ciągnienie.
150.000 zł. na  n r. 152353.
3.000 zł. na  n -ry : 29133 44649.
2.000 zł. na  n -ry : 9300 101651 106825

119152 159477 181185 182860 197472.
1.000 zł. n a  n -ry : 23792 34494 41430

45537 51499 96963 121907 160090 160730
195029 201962 206401 207689.

600 zł. n a  n -ry : 28833 28959 31723 42667 
45068 47283 60193 65293 67111 122768 123574 
184055.

Po 500 zł. w y g ra ły  n -ry : 1945 2448
4711 7712 9969 16789 18436 24793 30485
36849 38390 39805 44241 47123 47806 53956 
88007 89547 89791 93554 96444 102152
105360 105916 108435 109317 112353 116882
117603 120117 124633 129802 137916 139853
140504 147168 157005 159749 169378 169632
171633 171857 173278 173489 178173 179915
181034 182432 185433 193624 204206 207097.

W  K O LEK TU R A C H  
JÓ Z E FA  H LAW SK1EGO 

w Sosnowcu, 3-go M aja  23 
w Będzinie, M ałachow skiego 1 
w D ąbrow ie Górn., 3-go M aja  4 
w Zaw ierciu, Paderew skiego 7 
w Roździeniu - Szopienicach, ul. 
m arsz. P iłsudskiego  45 
w Grodźcu, N arutow icza 9 »
w Czeladzi, R ynek 8. 

w 9 dn iu  c iągn ień  V  k lasy  p ad ły  na  
stępujące w ygrane:

Zł. 2.000 n a  n r. 9300. ; J i _ ł "
Zł. 500 na n r: 2448 

oraz staw ki po zł. 250 na  n-ry : 2481
11217 11695 14916 14923 42262 47767 51717 
51727 51744 58227 58266 92811 109454 109468 
113712 113753 113783 127309 127358 149551
149587 154743 155962 158733 158748 158795
159505 159524 163842 167190 171917 177968
177997 178525 178538 178591 180914 192106
192127 192152 192153 192184 194535 194541
194595 195965 198627 199719 199751 199761
203643.

W ygrane staw ki zam ieniam y n a  no 
we szczęśliwe losy do dalszych ciągnień  
V kl., k tó re  trw ać  będą do dn ia  14 paź 
dziern ika  b. r. w łącznie.

U rzędowe tabele w ygranych  każdo 
dziennie m ożna p rzejrzeć bezpłatnie wi 
powyższych kolek tu rach  f-y JÓ Z E F  
H L A W SK I.

ZA W IA D O M IEN IE . N iniejszem  zaw ia- 
dam iam  Sz. P an ie  i  Panów , że po poi, 
wrocie z. K rakow a zaangażow ałem  do 
swego zakładu  fry z je rsk ieg o  znanego 
w spółpracow nika Józefa  Cherczykow i- 
cza w ykonyw ującego specjaln ie pedicu) 
re. Z pow ażaniem  W olbrom ski, D ąbro-
wa, K ról. Jad w ig i 28._______  (
GŁUCHOTA uleczalna. W ynalazek  
E u fo n ja  zadem onstrow any specjali­
stom. U suw a przy tęp iony  słuch, szum', 
cieknienie uszów. Liczne podziękowa-. 
n ia. Żądajcie bezpłatnej pouczającej' 
b roszury . A dres: E u fo n ja  L iszki
k/K rakow a.________________  .
Z PO W O D U  b rak u  roboty, ?-obię b a r ­
dzo tan io  m aterace, kozetki. Sosnowiec, 
K o łłą ta ja  10, podwórze. I I  p iętro . 
U N IEW A ŻN IA M  zaginione św iade­
ctwo p rak ty k i, w ydane przez firm ę 
F itzn e r i  G am per w D ąbrow ie G órni­
czej. H en ry k  B ielaw ski.
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TSogutkieM

PLAN SYTUACYJNY KOLÓNJI LETNIEJ Wykaz wornych działek
tuż obok przystanku Kolejowego ŻAR KL Drogi Y/arszawsko-Wradeńskiaj m.ędzy stadami Poraem l Myszkowem. (do sprzedania)

$ V  T U R C J A

Kolonji iehmej

Ż A R K

5 4213 m tr. kw.
6 4097 „ >}

7 4270 „ y y

8 4077 „ 9 }

10 3229 „
11 3553 „ >9

12 3211 „ ń

13 3596 „ y y

33 5058 „ n
58 4469 „ y y

61 3310 „ y y

62 3360 „ y y

155 6579 „ y y

156 7639 „ y y

157 3805 „ y y

159 3943 „ y y

160 3964 „ y y

161 5750 „ y y

193 3520 „ y y

194 • 3520 „ y y

195 3520 „ y y

196 352.0 „ y y

200 3520 „ y y

201 3505 „ y y

202 3358 „ y y

204 2443 „ y y

206 3411 „ y y

207 3161 „ y y

208 3549 „ y y

209 2930 „ y y

210 2760 „ y y

211 3466 „ y y

212 3375 ,, y y

213 3780 „ y y

217 3080 „ y y

218 3080 „ y y

219 3030 „ y y

220 3080 „ y y

221 3080 „ y y

222 3080 „ y y

223 3080 „ y y

224 3080 „ y y

225 3080 „ y y

226 3080 „ y y

227 3080 „ y y

228 3080 „ y y

229 3080 „ y y

230 3080 „ y y

231 3080 „ y y

235 4400 „ >3
236 4400 „ 33
237 4400 „ y y

238 4400 „ y y

239 4400 „ y y

240 4400 „ y y

241 4400 „ 33

S P R Z E D A J E  
Główny Zsnąd Dóbr Karola Sir. Raczyńskiego

w Złotym Potoku
poczta , te le fon , te le g ra f Iu lja nka , w o iew . K ieleckie.

W A 8 U M X I  S P R Z E D A Ż Y :  _ ■
Cena 1 metra kwadratowego Z ł. 1.—  wraz z drzewostanem. i O  proc. należności gotówką i 20 proc. wekslami z termmem do 5 ciu miesięcy, przy 
zawarciu umowy wstępnej, reszta ratam i miesięcznemi lub kwartalnem i w  ciągu 2 lat. Za  pokrycie całej n a l e ż n o ś c i  gotówką udzielamy lU pr, rabatu.

w n.edz a le : dnia 21 września b. r.
28 i, ,i
5 października b, r. 

l z  « w
] 9 u »

1C

„ 2 listopada br. .. . . .
bez względu na pogodę od godz 9 30 do godziny 14 ej urzędnik Głównego Zarządu Dóbr będzie udziela ł zwiedzaiącym szczegółowych informacji
i przyjm ował zamówienia na miejscu (w ko lonji). . . ( j  ■ • ooa

Uprasza się WP. Reflektantów o przyjazd rannym pociągiem, który przystaje w Żarkach o godzinie 9.Z4.

Kino-Teatr

„Miraż’
Dąbrowa (iórnicza, 

3-go Maia 14
telefon 3-Ol.

Od p iątku 19 do poniedziałku 22 września r. b.
Pierwszy wielki superfiim produkcji 

na rok 1930 51

„Eskadra ortśw“
Potężny dramat wojenny osnuty na tle, powieści s łyn­
nego laureata A kadem ji Francuskiej JOZEFA KESSLA

pod tytułem:

L E Q U I P A 6 E,

Reklama lest dźwignią handlu!

P rz y  o b s tru k c ji, zaburzen iach t r a ­
w ie n ia , zgadze, uderzeniach do g łow y, 
bó lach  g ło w y  i  ogó lnem  niedom aga­
n iu , zażyw a się rano  naczezo szklanką 
n a tu ra ln e j w ody g o rz k ie j „F ra n c iszka  
Józe fa “ . Żądać w  aptekach.

m a t k i !
Żądajcie w  apte­
kach i skład. apt. 
hygjeniczn. przy- 

sypki dla dzieci

„Puder Dzidzi14
(z kogutkiem)

utrzymującej cia 
ło dziecka w  zdro­

w iu  i czystości.

Drnlr _F.iforea Za£?łobra“ Sosnowiec, ul. Teatralna 1. tel. 4-94Wydawca: Helena Monsioraka

G ru ź lica  p łu c  je s t u ieu iecza lną  i  co­
rocznie, n ie ro b ią c  ró żn icy  d la  p łc i, w ie 
ku i stanu, kosi m iljo r iy  lu d z i. —■ P rzy  
zw a lczan iu  chorób p łucnych , b ro n ch itu , 
uporczyw ego, męczącego kaszlu i  t  p. 
s tosu ją  pp. Lekarze :

„B A L S A M  T H IO P O L A N  - A G E " 
k tó ry  u ła tw ia ją c  w yd z ie lan ie  sią p iw o  
c in y  w zm acn ia  o rgau izm  i samopoczu 
eie chorego oraz pow iększa wagę c ia ła  
i  usuw a kaszel.


